Wtorek. 


Stan bąrometru: 


Rano ciepła st: 9 w polad- © it: 14 | 
na odmianę 


Wysokość wody st: 4 v. 11 (Ubywa. 


|zsctód nise zj do, H Jutro, Śgo Mamerta Biskupa. 
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Prenumerata Kurjęr: Warszawskiego wynosi: w Warszawie rocznia r4, 4 kop. 80, półrocznie mi. 3 kop. 40, kwsr» 
talnie rs. I kop. 20; miesięcznie kop. 40; za odnoszenie do domu dopłaca się kop. 5 na miesiąc. Numer pojedynczy 


W Kantorze Redakcji kop. 5. 
Pocztowa zą przesyłkę kop. 96, 
Tocznie i kwartalnie. 


Na prowineji i w Cesarstwie wynosi rocznie Rs. 8; (w tem mieści się już opłata 
oraz za opakowanie i Ekspedycję Rs. 2 kop 24); prenumerata przyjmuje się rocznie, pół. 


„Adres Redakcji „Kurjera Warszawskiego: Plac Teatralny N* 473e., dom W. L. Ziabłockiej. 


— Dnia 21 kwietnia wieczorem, miała miejsce uro- 
czysta eksportacja zwłok w Bogu spoczywającego Jego 
Cesarskiej Wysokości Wielkiego Księcia Aleksandrą 
Aleksandrowicza. 

Jego Cesarska Mość Najjaśniejszy Pan, Jego Ce- 
sarską. Wysokość Następca Tronu Cesarzewicz, Ich 
Cesarskie Wysokości Wielcy Książęta i wszyscy ksią- 
żęta Rodziny Cesarskiej jechali konno, w towarzystwie 
icznego orszaku. 

Jej. Cesarska Mość Najjaśniejsza Pani i Jej Cesar- 
ska Wysokość Wielka Księżna Cesarzówna jechały 
w powozie w którym była trumna. 

Ich Cesarskie Wysokości Wielkie Księżne, jechały 
następnie w innych powozach. 

Msza żałobna była odprawiona o godzinę 11-ej zra- 
na w katedrze św. Piotra i Pawła. 

Na mszy byli obecni: os ` 


Ich: Cesarskie Mości Najjaśniejszy Pan i Najjaśniej- 


Sza Pani, Jego Cesarska Wysokość Następcą Tronu 
esarzewicz, Jej Cesarska Wysokość Wielka Księżna 
esąrzówna i wszyscy członkowie Rodziny Cesarskiej. 

Trumna została spuszczona do grobu. przez Jego 
Cesarską Mość Najjaśniejszego Pana i Ich Cesarskie 
Wysokości Wielkich Książąt. i 

Po tem Ich Cesarskie Wysokości Następca Tronu 

Cesarzewicz i Wielka Księżna Cesarzówna, powrócili 

w towarzystwie  Najjaśniejszego Pana i Najjaśniejszej 
ani do pałacu Aniczkowskiego, zkąd nieco później 
ch Cesarskie Wysokości wraz z Wielkim Księciem 

Mikołajem Aleksandrowiczem udali się: do Carskie- 

80 Sioła. (Dz. Warsz.) 


— Magistrat Miasta Warszawy — Izydor Bernard, Hen- 
ryk. i Józef, bracia Kaftalowie celem uczczeni pamięci ich ojca 
niegdy Szoela Kaitala, w dnia 10 (22) Lipca 1857 r, tu 
w Warszawie zmarłego, summę rs 7,500 na posesji Nr 482 
oxowaną z procentem po 69/,, na korzyść instytucji dç- 

toczynnych darowali, pod warunkiem: iżby pomiędzy inne- 
mi kwota rs. 150 z powyższego procentu corocznie użytą 
byłą: jednego roku poczynając od 1860 na wyposrżenie ubo- 
Blej. panny starozakonnej, drugiego roku na wspomożenie 
Podupadłego kupca starozakonnego. W roku bieżącym przy- 
Pada kolej na wspomożenie podapadłego kupca. Kandyda. 
cl ubiegający się o wspomożenie: wyżej pomienicne, winni 

Yé stale w Warszawie zamieszkali, i księgami stałej lu- 

ności objęci, oraz przyzwoitego prowadzenia i niezamożne- 
Bo stanu, do podań zaś swoich dołączyć powinni następują - 
ce dowody: a. Świadectwo Kommisarza Policji Wykonaw: 
czej właściwego cyrkułu, że ten kandydat jęst stałym mie. 
szkańcem tutejszego miasta. b. Swiadectwo przez czterech 
utejszych wiorogodnych kupców jakiegobądź wyznania 
udzielone pod względem stanu ubóstwa i co do przyzwoite: 


go prowadzenia się, przynoszące dowód, że ubiegejący się 
zasługuje na wsparcie. Wspomożenie w kwocie rs. 156. 
wybranemu doręczone. będzie w rocznicę śmierci niegdy” 
Szoela Kaftala, jeżeli w tym dniu nie przypadńie jakie 
Święto Dworskie, lub uroczyste kościoła Chrzecijańskiego, 
albo Wyznanią Mojżeszowego, wtakim bowiem razie, dorę- 
czenie w dniu poprzednim lub następnym dopełnione będzie. 
Próśby 6 wspomożenie oraz Świadectwa, zanoszone być 
winay na stemplach właściwej ceny, pod adressem Prezy- 
denta Miasta, najdalej do dnia 19 Czerwcą (1 Lipce) r. b. 
podane bowiem po tym terminie, lub niepoparte dowodami 
powyżej wskazanemi, bez skutku i odpowiedzi pozostaną 
—P. o. Prezydenta Jeneralnego Sztabu Jenarał-Major, Wit. 
kowski. — Naczelnik Kancelarji Zdzitowiecki. 
O OOOO Sa | 
—2Z— Grosz i praca codziennie niesione przez 
mieszkańców Warszawy, w celu zapobieżenia nędzy, 
niezaprzeczenie, dla tych którzy doświadczają jej sro- 
gości, są wielką pomocą, wszelako nie zapobiegają 
całkiem ubóstwu. Towarzystwo Dobroczynności roz- 
dzielając drobne kwoty pomiędzy wielu potrzebują- 
cych, chwilowo tylko ich wspomaga, dla trwalszego 
bowiem wsparcia, należałoby dawać znaczniejsze za-- 
pomożenia. . > Ñ 
Do osiągnięcia tego celu prowadzą dwie drogi: po- 
większenie rozdzielanego funduszu, lub pomniejsze- 
nie liczby osób między które wsparcia się dostają. 
Pierwszą z nich idąc Dobroczynność, ciągle zachęca 
szlachetne serca do powiększania i składania ofiar, 
nad drugą więc tylko pomyśleć należy. „. 00 
Niejednokrotnie już pracownicy tej miłosiernej in- 
stytucji, wyszukując potrzebujących materjalnej pomo- 
cy, natrafili na ludzi uczciwych i zdolnych rzemieśl- 
ników, pogrążonych w nędzy jedynie z braku odpowie- 
dniej pracy. O tych to właśnie w 68 Nrze „Gazety 
Polskiej“, p. Karoli mówi w obszernym artykule, 
w którym jako środek usunąć mogący źródło Kiei 
dzaju nieszczęścia, proponuje utworzenie u kij p 
opiekunów cyrkułowych bezpłatnych kantorów MU. 
czeń prący, dla ubogich obojej płci, Z A PAN 
torem w gmachu Towarzystwa Dobroczynności miesz- 
czącym się. loat) OAL zy i 
Taty nR z zamieszkaniem, rodzajem i stop- 
niem uzdolnienia żebrzących uczciwej pracy, tamże 
utrzymywane, obejmowałyby osobną rubrykę na za-. 
świądczenia osób, które za pośrednictwem tych kan- 
torów, używały robotników i byłyby zarazem kon- 
troll sprawowania się i pobudką do sumiennej pracy, 
Myśl to rzeczywiście zacna i godna. być podniesio- 


ną, a wrazie urzeczywistnienia się, nietylko ko- 


— 


rzystnie wpłynęłaby na pomniejszenie liczby potrze: | Dyrekcja Towarzystwa Kredytowego miąsta War. 
sza | 


bujących wsparcia, ale nadto dozwoliłaby znacznie 
powiększyć grosz wydawany tym, którzy przez sta- 
rość i choroby, pozbawieni są możności korzystania 
z słodkich owoców. własnej pracy. < PRZ 


SL S — Giełda Warszawska: Tydzień miniony 


dla obrotów handlowych paasoiejizyp się. okazał 
od tygodnia poprzedniego. Na zwiększenie cyfry ogól- 
nej głównie wpłynęły obroty drugiej połowy tygodnia, 
a cyfra ebrzyimana “z całego tygodnia bliską jest tej, 
jaką uważamy za średnią. Do ożywienia-ruchu-handlo- 
wego przyczyniła się zapewne ta okoliczność, że we- 
ksłe na Berlin w kursie nieco się obniżyły, 
co znowu możemy zawdzięczyć temu, że handel nasz 
wywozowy poprawił się, a raczej począł się rozwijać 
przy nastąpionej wiośnie. Wprawdzie: inne weksle 
kurs swój podniosły, lecz je zastępowano wekslami na 
Berlin, których dość znaczną ilość obrócono. 

Na powiększenie cyfry obrotów wpłynęło w ogóle 
większe traktowanie weksli na Londyn, Paryż, Ham- 
burg i Moskwę, a tylko weksle na Petersburg i Wie- 
deń doznawały mniejszego powodzenia. 5 

Weksle więc na. Berlin jakeśmy to już powiedzieli 
obniżyły się w kursie 0 4/44 do, fto jest+ze 1845/6 
i1847/, zeszły na 18494 i 1347/4 wszystkie zaś inne 


poszły w górę i tak: 

Na Paryż o "4 do "ja %, gdyż z 98,85 i 98,70 
przeszły na 99198, na Moskwę o 74% 2 99% 
i 99 podniosły się na.997/, 1 997/,, weksle na Peter- 
sburg o 1e % z 982.1 98/4 na 987/; i-987/,, weksie 
na Hamburg o */ę "h: Ze: 184,20 podniosły się na 184,50 
wreszcie na Londyn. o *% do ag o to jest z 8,29i 
8,28 stanęły na 8,30 i 8,29. 

Co do papierów procentowych, to z temi powtórzy- 


wy. JET 

Według $ 22 Najwyżej 4-790 Ustawy To- 
warzystwa Kredytowego miasta Warszawy, ogłaszane 
być winno drukiem, o ilości każdej zażądanej poży- 
czki, z wymienieniem nieruchomości pod bezpieczeń- 
stwo poddawanej. p" 

W wykonaniu tego przepisu, Dyrekcja przystępując 
do ogłaszania serjami, po 20 żądań już. wniesionych, 
podaje do wiadomości publicznej, że zażądanemi zosta? 
ły pożyczki w listach zastawnych: Towarzystwa, jak 
następuje: Helbriin Jankel z żoną Krakowskie Przed- 


- mieście nr 405 rs: 31,500; Car Bazyli Niecała nr 614d 


rs: 7000; «Górski Antoni Miodowa 489d rs: 23,600; 
Goldwejtz "Nathan Nalewki mr 2264 rs: 25,000; 
Schmidt Ulryka Elektoralna nr 785 rs: 10,000; Lan- 
deberg Aizyk z żoną Franciszkańska nr 1809b rs: 
25,000; Junghertz Merdka Szmul Nalewki nr 2246 
rs: 50,000; Targ Motel z żoną Czerniakowska nr 
3027 rs:+8000;; Kornblum Moszek z żoną Przyrynek 


` nr 1914 rs: 3200; Laskowska Petronela Krak. Przed. 


ła się zwykła prawie, historja, że kiedy liczba, obrotów., 


wekslowych rośnie, to tranzakcje w papierąch słabną. 
Gotówki więc brak widoczny, kapitały pochowały się, 
a Chociaż kursą, obniżyły. się, to jednak nabywców 
mało. i 
Porównywając tydzień miniony.z tygodniem:poprze- 
dnim, znaleźliśmy, że na zmniejszenie cyfry. obro- 


tów wpłynął mniejszy obrót w listach zastawnych: da- 


wnych i nowych i w listach likwidacyjnych. . 


„Przeglądając. zaś notowania. przekonywamy się, żę 


spekulacja na obniżenie się listów zastawnych. wciąż 
trwa i giełdą. nasza postępując za kursami giełdy Ber- 
lińskiej obniżyła notowania listów zastawnych serji 
pierwszej.o /ę, do Y4 o gdyż z 94,34 i 94,09 zeszły 
na.98,18 i 93,85, serji drugiej o 14, do. /*19,%/ BAYŁ 
z 94,34 i 94,09 przeszły na 94,02 i 93,68. 
Co zaś do listów zastawnych nowych z roku 1869 to 
gdy tych ofiarowano kilkadziesiąt tysięcy rubli na raz, 
natychmiast kurs obniżyły o s, do 4 o albowiem 
z notowania 954, i 94*/,, przeszły na: 941/3 i 947/,. 
Papier spekulacyjny dosyć znacznie obniżył się i 
dlatego może nieco go obrócónó np. pożyczka pre- 
mjową emissji pierwszej z roku 1864 spadła 0 2//, ze 
152%, na 150%, emissji zaś drugiej 0 2//4 o, t0 jest 
ze 151 na 148), - R pi RZ 
Z papierów w ogóle podniosły kurs listy likwidacyj. 
ne o Yia do Ys. Yo to jest z 76,85 i. 76,55 przeszły 
ną 76,94 i 76,61, listy zastawne rossyjskie 0 3, 40 */ę 


% ze 111 podniosły się na 1114 i 1117, wreszcie. 


akcje drogi Warszawsko-Bydgoskiej o 4; %%, to jest 
ze 101%, na 102. i OC, 


6 0 


nr 419 rs: 5,000; Siemiatycz Jankiel Nowolipki nr 
2376a rs: 12,000; Baron Schlippenbach' "Aleksander 
Podwale nx:505 rs: 17,000;: baron Schlippenbach Ale- 
ksander Jerozolimska nr 1574F rs: 25,000; Margulies’ 
Mejęr Sosnowa nr 1509b rs: 4,000; Herman Juljusz 
Warecka 1856 rs: 25,000; Zwejgbaum Mojżesz'Grani- 
czna nr 971 rs; 40,000; Zapaśnik Jan, Skulske Emilja 
i Oppenheim Natalja "Podwale ùr 523a rs: 174000; 
Bernstein Jakób Chaim Tłomackie nr 739a rs: 705000; 
Gałecka Emilja Piwna: nr 99 rs: 2500 i Orsetti Wil- 
helm Królewska nr 1066R rs:-27,000. n“ —8622— 


== W dalszym ciągu sprawozdania ogłoszonego 
w d. 14 kwietnia r. b., Bractwo Pań Miłosierdzia Sgo 
Wineentego 4'Paulo; ma honor podać do wiadomości 
publicznej, że od d./6 kwietnia: do d. 7 maja r. b 
rozdało ubogim bezpłatnego pożywienia, w Instytucie 
Śgo Kazimierza na Tamce, przez pośrednictwo Siostr 
Miłosierdzia, zupy porcyj. 6,506, chleba funtów '8;108, 
i.przez dwa dni Świąt Wielkanocnych placka funtów 
300. Zatem od dnia 7 lutego do 7 maja'r. b. to jest 
w. ciągu miesięcy trzech rozdało Bractwo ogółem: zu- 
py porcji 18,625, chleba funtów 9,1624 i placky: fan- 
tów.300.. Z-powyższej ilości chleba 9,1624: funtów, 
Bractwo zakupiło: funtów 8,846, resztę: zaś, oto jest 
funtów 816% było ofiarowanego.— Jedńocześnie Brac- 
two składa serdeczne: podziękowanie paniom, które 
raczyły zająć się+kwestą wieikanocną, po kościołach 
przy grobie Zbawiciela, na korzyść ubogich przez 
Bractwo odwiedzanych i wspieranych; kwesta ta uczy- 
niła ogółem rs.. 1,354 kop. 66. let : 

= Odbyte: wczoraj: drugie przedstawienie amator- 
skie w Teatrzyku Dobroczynności było o wiele świe- 
tniejszem od pierwszego. Powtórzono na niem obie 
sztuki grane już. w zeszły piątek. Wszystkie bilety 
zostały rozebrane, sala była pełną; a widzowie szcze- 
rze zadowoleni. Nie zawsze i nie wszędzie się to wy- 
Garza. Przybliżony dochód z wczorajszego przedsta- 
wienia na. 300 rs. podać można. Tak znakomity re- 
zultat zawdzięczają biedni nie tyle miłosiernym ucżu- 
ciom warszawian, ile dobrej grze amatorów. Gdyby 
pierwsze przedstawienie poszło niedobrze, na drugie 
niktby już z pewnością nie przyszedł.  Caveant.... Za 
progrąmy zebrano wczoraj rsr. 12 kop, 50, z kontra- 
markarni. około dwóch rubli. 


are. 


== Wczoraj..; pani. Modrzejewska występowała: na 
scenie wielkiej, po raz:ostatni przed wyjazdem na urt- 
lop, jako Julja Szekspira: ` 'W>sali teatru zebrało się 
nadspodziewanie szczupłe gróno zwolenników scenicz- 
nych wrażeń. Fakt ten zaznaczamy bez komentarzy. 
Pani; Modrzejewska, jak: nańi mówiono, wyjeżdża 
w tych dniach na wystąpienia gościnne do' Krakowa, a 
następnie zamierza wyjechać do Zakopanego, do naj- 
<czarowniejszej miejscowości+w Tatrach. Przed: wyja- 
zdem jednakże, pani Modrzejewska, jeszcze raz wypo- 
wie: na .koncercie środowym p. Fileborma, jedną znaj- 
piękniejszych: poezji Ujejskiego i „Wiochnę* Lenarto- 
wieza v: A 4 

== Magistrat miasta Warszawy, wydał pozwolenie 
właścicielowi domu Nro'410:na Krakowskiem-Przed- 
mieściu, na urządzenie sklepów. 

= Na wczorajszem posiedzeniu Administracji ogól- 


nej w Towarzystwie Dobroczymiości, zaprószeni =zo- | 


stali: p. Gymmerman Bogumił ma członka Kassy gro- 
szowej w Ochronie przy ulicy Gęsiej, p. Koral Ignacy 
na członka Rady Cyrkułowej TX. ża 

== Mówiono nam, «0:zamiarze urządzenia w War- 
szawie instytucji wprawdzie smutnej, ale bardzo poży- 
tecznej, koniecznej nawet. Ma to być dom, w:którym 


znajdą, pomieszczenie <ciała zmarłych nieznanych, sa- 


mobójców, topielców i takich indywiduów, które prze- 
noszą się<do wieczności w drodzerdo szpitalów. W Pa- 
ryżu dom podobny nazywa się: Morgue." Przez trzy 
dni w salach jego wystawiane są na widok pabliczny 
trupy -osób , nieznanych, znalezione w Sekwanie, lub 
„a ulicy. + Ciała tam leżą za ścianą oszkłoną, każde 
na. pochyłym katafalku z czartego marmuru, zupeł- 
nie obnażone; nad kążdem zaś ciałem wisi odzież zna- 
leziona na nieboszczyku. "Trupy poznane, wydają się 
rodzinie na jej ustne zażądanie, za zwrotem kosztów 
i ustanowionej na rzecz zakładu opłaty, nieodebrane 
grzebane są kosztem kassy miasta. Czarne wrota la 
Morgue otwarte są dla- publicznośi przez cały dzień, 
od świtu do zmroku. Według ostatnich wykazów, 
które mamy pod ręką wystawiono w Morgue wcią- 
gu roku 1864 376 ciał umarłych, 58: kobiet i 318 
mężczyzn. 

==. W Gminie Mokotów w Sielcach grassuje księgo- 
susz u kilku kolonistów. 

„== Dochodzą nas wiadomości 0 częstem pojawianiu 
się zarazy, zwanej „,księgosuszem ', tak w samej War- 
szawie jak iw jej w okolicach. Wpadamy na myśl, 
czy przyczyną tej epidemji nie jest dozwolenie swobo- 
dnego przywozu mięsa z różnych stron kraju, pomię- 
dzy którem może być właśnie mięso z bydła dotknię- 
tego chorobą, chociażby nawet nierożwiniętą, ia na- 
stępnie roznoszenie takowego z rynków miejskich 
w po-za okopowe okolice przez mieszkańców posiada- 
jących własny inwentarz. Wiadomo o ile ta choroba 
jest zaraźliwą nietylko pośrednio ale i bezpośrednio, 
tak dalece; że człowiek mający jakiekolwiek zetknię- 
cie z bydłem chorem lub mięsem . z niego pochodzą- 
cem, przez samo wejście do obory, w której znajduje 
się bydło zdrowe, może przenieść doń zarazę, Dosta- 
tecznem jest polać sieczkę pomyjami z mięsa zarąźli- 
wego, a nawet dać tylko do powąchania bydłu, aby 
zarazę wywołać  Handlarki mleka skupujące u sąsia- 
dów mleczywo dla dostarczenia: go do Warszawy, je- 
żeli przypadkiem zakupią nabiał od bydła dotknięte- 
go zarazą, a przytem mają własne krowy, również mogą 
chorobę rozpowszechniać. Zwracamy więc uwagę ho- 


dowców bydła aby pilnie baczyli na wszystkie podobne 
okoliczności, a tym sposobem ochronili się od tak stra- 
szliwej klęski. , 0331034 
== (Kal:) W księgarni p. Hurtiga otworzony został 
kantor „$żwajcarskiego ubezpieczenia na życie', w Lo- 
zanmie: istniejącego. Instytucja podobnych ubezpie- 
czeń pomimo swojej doniosłości, jest “ù nas prawie 
nieznaną. Dla praktyczności wszakże i znakomitych 
póżytków społecznych, ubezpieczenia takie powinny 
by znaleźć zwolenników, bo za grosź oszczędzony ła- 
twò sobie i'swej rodzinie okupić zapomogę materjalną 
bądź na: smatne dni starości, kalectwa, ubóstwa i t. pi, 
bądź dzieciom na przypadek śmierci, PNAN 
=="W dniach 28, 29'130 b. m, odbywać się będzie 
w Kaliszw walny jarmark. RE 
= Wczoraj Józef Wieniawski, wyjechał do Kalisza, 


-Ala dania tam w dniu jutrzejszym koncertu. 


= „Izraelita“, z powodu kwestji nowego obioru ra- 
bina w Warszawie, która jest w tej chwili przedmio- 
tem żywych dyskusji w izraelskich kołach tutejszych, 
odzywa się do ukształeonych obywateli wyznania moj- 
żeszowego, aby na chwilę otrząsnęli się z zoboję: 
tnienia, i przy obsadzeniu krzesła” rabinieznego głos 
swój na szali wyborów chcieli położyć. í 

== Program wieczoru muzyczno- deklamacy nego, 
urządzonego "dla p. D. Filloborna: 1) Marsz i chór 
pielgczymów ż op. „Tanhauser*, na 2 fortepiany na 8 
rąk, wykonają pp. Wernicki, Krzyszkowski, Stattler 
i Oborski. 2) Arja z op. „I due Foscari? Verdi ego, p. 
Filłeborn. 3) Casta diva z op. „Norma* Bellini'ego, pa- 
ni Dowiakowska. 4) „Spowiedź serca* Ujejskiego, pami 
Modrzejewska. 5):2. „Wyznanie“ Boguckiego; b. „Za- 
wsze sam*, słowa Deotymy, muzyka Krzyszkowskiego, 
p. Filleborn. 6) „Kontrasty“ wielki duet na dwa forte- 
piany, 8 rąk, J. Moschelesa, wykonają pp. Oborski, 
Stattler, Krzyszkowski i Wernieki. 7) Mazurek Cho- 
pin'a, pani Dowiakowska. 8) Romans z op. „Rybak 
w Palermo“ Grossmana, p. Filleborn. 9) „Wiochna* 
(na powszechne żądanie) Lenartowicza, pani Modrze- 
jewska: 10) Duet zop. „J. Masnadieri* Verdi'ego, pa- 
ni Dowiakowska i p. Filleborn. Koncert wspomniony 
odbędzie się we środę w sali Obywatelskiej Resursy. — 
Pozostałe bilety sprzedawane będą przy wejściu do 
gali koncertowej. Początek koncertu o godz. 8-ej wie- 
czorem. AI f 

== Anastazy Komajewski obwiniony o otrucie Ś. p. 
Piotra Smolikowskiego, b. studenta b. Szkoły Gló- 
wnej, odwołał się obecnie do Sądu Appellacyjnego o 
zniesienie wyrzeczonego nań wyroku Sądu Kryminal- 
nego. Sprawa ta rozbieraną była w zeszłą sobotę 
w piątym Wydziale Sądu Appelacyjnego. Obwinione- 
go bronił p. Teodor Wedeman. Wnioski czynił p. 
Gruszecki: p. o: Podprokuratora. Sąd przychylnie = 
przekónań i opinji Podprokuratora, wyrok M ły 
w dniu 2 marca r. z. na Komajewskiego w. łości 
utrzymał. Sąd Kryminalny skazał p KO E 
na pozbawienie wszelkich praw i zesłanie do ciężkie: 
robót na lat sześć i ośm miesięcy; po wycierpieniu 
zaś owej kary na osiedlenie bezpówrotne w Syberji. 

— Od róku 1858, czyliod daty przejścia drogi ze- 
lsznej Warszawsko- Wiedeńskiej na rzecz prywatnego 
towarzystwa, zarząd warsztatów mechanicznych tejże 
drogi, zostawał zawsze pod kierunkiem mechanika 
cudzoziemca: Obecnie Rada Zarządzająca, mając na 
względzie dobro tak ważnej gałęzi swego przedsię- 


bierstwa, mianowała głównym mechanikiem dotych- 


czasowego inspektora telegrafów obu dróg, p. Stani- 
sława Praussa, niegdyś wychowańca szkoły technicznej 
krakowskiej, którego uzdolnienie i dążność za postę- 
pem w obranym dotąd kierunku, dają dostateczną rę- 
kojmię trafności wyboru. « Opróżnioną ztąd posadę 
inspektora telegrafów, zajął p. Antoni Maszadro, star- 
szy telegrafista stacji głównej. 
==. Dla dogodności osób, odbywających: podróże ko- 
leją żelazną Warszawsko-Wiedeńską i Bydgoską, Dy- 
„zekcja przysposobiła obecnie, w małym kieszonkowym 
formacie, rozkład jazdy obu rzeczonych dróg, na któ- 
rym, oprócz czasu naznaczonego dla biegu pociągów 
z każdej stacji, znajdują się nadto, krótkie niezbędne 
objaśnienia, a co nadęwszystko, taryfa opłat przypa- 
dających za bilety do powozów wszystkich klass. Roz- 
kłady takie nabywane być mogą po kop. 3, u kassjera 
sanji głównej w Warszawie, jakoteż i na innych sta- 
cjach. ; 
== Pan J. B. Rogojski b. professor b. instytutu go- 
spodarstwa i wiejskiego i leśnictwa w Marymoncie, jak 
nam donoszą, zamierza w jednej z okolic Radomia ża- 
łożyć fabrykę sztucznych nawozów. 
(Art. mad.) Dnia: onegdajszego w kościele Matki 
Boskiej Łaskawej,orfeoniści pod kierunkiem profes- 
„sora: Btudzińskiego, wykonali podczas summy Mszę 
atworu <dyrygującego. Wielce to zaiste pocieszający 
fakt dla wszystkich: zwolenników muzyki, że tak nie- 
"dawno uczące się grono śpiewaków wznieść już może 
głosy swoję dla: chwały Bożej." Zawdzięczyć to: mo- 
żemy: wyttwałej i beżinteressownej pracy profesorów, 
a w szczególności panom: Studzińskiemu i Śliwiń- 
skiemu. 
„ "Msza wspomniona wykonaną została ze- wszelką 
możliwą dokładnością: « Postęp orfeonistów od osta- 
tniego' ich popisu, mie wydawał się nam z początku 
zbyt wielki, ale po wsłuchaniu się uważnem, dostrze- 
gliśmy chwalebną dążność do opracowywania szczegó- 
łów. Najbardziej uwydatniło się to w „Agnus.* Roz- 
poczęcie od piano i stopniowe dojście do fortissimo, 
a następnie zejście do zupełnego zciszenią, przyniosło 
zaszczyt, panu Studzińskiemu, spadający zarówno i na 
orfeonistów. Główny zarzut jaki uczynić możemy 
wykonaniu, jest niepewność atakowania nut, skąd wy- 
nika kołysanie głosów, a zatem nierówno i trochę za- 
mazano wychodzą akorda. Czuć w tem jeszcze trochę 
surowości. Dlątego też szczerze życzymy orfeonom, 
ażeby przykładali. się do zasad muzyki, gdyż one tyl- 
ko czynią nas samodzielnemi, a zatem dają nam przy- 
miot najpotrzebniejszy we wszystkich zbiorowych wy- 
konaniach. Basy słabo są obsadzone; w dolnych nu- 
„tach, nie mają jeszcze dostatecznej pełni; wartoby by- 
ło trochę zamkniętym głosem śpiewać nie nazbyt 0- 
twarto, gdyż taki tylko sposób śpiewania daje w chó- 
rach należ» tą powagę basom, które są ich podstawą. 
Msza p. Studzińskiego odznacza się wielu zaletami. 
Styl łatwy. bez pretensji, melodja przystępna, dają 
nadzieję. rozpowszechnienia. jej , wszędzie. Onegdaj, 
w takiej  massie, jeszcze bardziej uwydatniły się jej 
piękności, i dla tego nie dziwimy się wcale, że przed 
laty „Ruch Muzyczny* wydał tak. pochlebne zdanie o 
tym utworze. Nie od rzeczy będzie wspomnieć o kry- 
tyce jaka tę Mszę spotka a w artykule pana Kleczyń- 
skiego p. t. „Najnowsze dzieła: muzyczne, w piśmie 
„Bluszcz. z miesiąca stycznia;* Smutna to zaiste rzecz, 
że krytyk niezgłębiwszy dzieła, zarzuca mu brak pod- 
nioślejszej myśli, nieoryginalność ete: Niech p. K. 


przypomni sobie, że ta Msza istnieje już lat kilkana- 
ście, a zatem w czasie kiedy Gounod'a nieznano 
w Warszawie. Śliczne użycie opóźnień i septymy 
dyssonującej w „Graduale“ nazywa p. K. bardzo przy- 
krem dla ucha dyssonansem. “Zaiste, każdy znający 
harmonję nie odezwałby się z tem, bo. obawiałby się 
kompromitacji. Unissono w „Agnus“ wydaje się p. 
K. niepotrzebnem i niecfektownem. Widać nie zro- 
zumie nigdy szanowny krytyk jakie potężne wrażenie 
wywołuje chór unissono użyty. Mieliśmy sposobność 
przekonać się o tem onegdaj, gdy sto kilkadziesiąt 
piersi:zlało się w jedną nutę, poruszając do głębi du- 
szę każdego słuchacza. Kończąc niniejszy artykuł 
upraszamy uprzejmie p. K. aby nadal o utworach lu- 
dzi tak zasłużonych w sztuce jak p. Studziński, z wię- 
kszą się odzywał podniosłością i oględnością. 
Zygmunt Noskowski. 

= W dniu wczorajszym rozpóczęły się zapisy w no- 
wo otwierającym się 16 maja Zakładzie gimnastyki, 
zabaw i rzemiosł dla dzieci. 

== Na moście Aleksandrowskim pokład żelazny 
w wielu miejscach jest połupany. © Wczoraj zaczęto 
zwozić nowe tafle żelazne i przystąpiono do reparacji 
tego pokładu. ł 

== Z powodu robót brukarskich, przedsiębranych 
od:ulicy Długiej do Nowolipek, przejazd został wstrzy- 
many. . Dorożki więc kursować winny przez ulicę 
Przejazd i Nowolipki. Wys i l 

=_Zapytywani będąc przez członków Stowarzysze- 
nia. „Merkury,“ czy p. Valentin d' Hauterive dotychcza- 
sowy sekretarz Zarządu już przestał być czynnym, 
widzimy potrzebę objaśnić, iż p. Valentin d Haute- 
rive jest zawsze czynnym i pełni obowiązki inspekto- 
ra handlu w temże Towarzystwie. 

== Wczoraj, pan Aleksander Chodecki, wyjechał do 
Lublina. 

== Przy zbiegu ulic Sowiej i Bednarskiej, przybywa 
na dziś istniejącej kamienicy trzecie piętro; obok zaś 
buduje się trzy-piętrowy dom. . 

== Liczba dziatek po ochronach z nastaniem cie- 
plejszej pory zwiększa się, w dniu wczorajszym liczo- 
no ich 1,191. 

== Na rogu ulicy Elektoralnej i Solnej stawiają 
studzienkę, do wody z wodociągów. | 

= Szczegóły o pożarze na Pradze, w numerze wczo- 
rajszym mylnie podane, prostujemy: z „Gazety Poli- 
cyjnej“, podającej wiadomość dokładniejszą o tym wy- 
padku, a mianowicie: 

W zeszłą sobotę, o godzinie 644 po południu, w cyr- 
kule Pragskim, w domu Nro 249, w wozowni, w któ- 
rej mieściły się konie, siano, słoma, skład drzewa i 
desek, z niewiadomej przyczyny wybuchł ogień, objąw- 
szy oficynę sąsiedniej posessji N9 248 i spichrz ze sło- 
mą. Ogień w przeciągu kwadransa przez straż ognio- 
wą ugaszonym został. Budynki drewniane 'w posessji 
N° 249, ubezpieczone na rs. 1,800 i materjały stolar- 
skie, na rs. 1,800, w części spalone, a w części roze- 
brane zostały; na oficynie zaś posessji N° 248 i spi- 
chrzach, ubezpieczonych na rs: 1,500, dachy w części 
rozebrano. 

— W tymże cyrkule, Tytus Oszczepalski, lat 16cie 
wieku liczący, pracując przy budowie letnich łazienek 
na rzece Wiśle, w blizkości mosta Aleksandrowskiego, 
wypadł z łódki w wodę i już zaczął tonąć, lecz przez 
Kozłowskiego + i Lachowskiego, wyrobników; którzy 
zdążyli przybyć: z pomocą, uratowanym został. 
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— Wykopane na ulicy Elektoralnej, trumny z kośćmi 
ludzkiemi podczas zakładania rur wodociągowych, sto- 
sownie do decyzj Sądu, przewiezione zostały na cmen- 
tarz Powązkowski. 

— "W cyrkule Nowoświetskim, jeden z wółów pro- 
wadzonych do pojenia przez Karaszkiewicza, parobka 
rzeźniczego, nastąpił na Katarzynę Kot, 3-letnią cór- 
kę wyrobnika, która uległa małoznaczącemu stłuczeniu 
głowy i nogi prawej. Dziecko oddano rodzicom, a Ka- 
raszkiewicza przyaresztowano. (Gaz: Polic:) 

— Otrzymane rs. 2, należne mi za komorne od b. 
właściciela domu przy ulicy Żelaznej, p. Łaszewskiego, 
przesyłam do Redakcji „Kurjera Warszawskiego“, 
z przeznaczeniem dla założyć się mającej Ochronki 
męzkiej starozakonnych, przy ulicy Dzikiej, na dowód 
mojej nieinteressowności.— K. Schwambaum. 

— Złożono w Redakcji „Kurjera Warszawskiego”, 
Od A. S. rs. 2 dla nieszczęśliwej matki kilkorga dro- 
bnych dziatek, na kupienie maszyny do szycia, odwo- 
łując się do serc matek o pómoc, bo one pojmą najle- 
piej co to jest za boleść, kiedy głodna dziecina wycią- 
ga rączęta po kawałek chleba, a matka nic im dać nie 
może. 

— Klucze znalezione w Alejach Ujazdowskich, ode- 
brać można w Redakcji „„Kurjera Warszawskiego”. — 

. Broszkę znalezioną na wczorajszem widowisku w Do- 
broczynności, odebrać można w powyższej Redakcji. 

: = Wychowaniec zakładu sierot Jachowicza, na spa- 
cerze ząmiejskim, znalazł obrączkę ślubną, o której 
w Redakcji otrzymać można wiadomość. 

— Panu Prm. Uwaga słuszna. O frakach, tym 
stroju najlżejszym a jednak bardzo trudnem do no- 
szenia, tak w salonie jak i na scenie, powiemy słowo 
przy zdarzonej sposobności. Jeżeli panu przyjdzie o- 
chota do pogawędki listownej to- prosimy o zasilenie 
„Kurjerą* swojemi spostrzeżeniami. 

— QQ>AĄŻL>OZO_ 

+ W dniu jutrzejszym b. m. to jest w Środę, 0 go- 
dzinię 9-tej rano, w kościele powązkowskim odpra- 
wione zostaną dwie Msze święte z legatu niegdy Dyo- 
nizego Cichockiego, a to za duszę jego i familji Ci- 
chockich. O czem Nadzór cmentarza powązkowskie- 
80 interessowanych zawiadamią. — 3620 — 

+ Jutro o godzinie 10-tej rano, w kościele Śgo 
Marcina przy ulicy Piwnej, odprawiać się będzie żało- 
bne nabożeństwo za duszę ś. p. Maksymiljana Kublik, 
zmarłego w Meranie d. 7 lutego r. b., na które zapra- 
sza się Przyjaciół i Znajomych, 

+ Jutro jako w drugą rocznicę zgonu ś. p. Teodory 
z Maciejowskich Gutmanowej, odbędzie się, za spokój 
jej duszy w kaplicy Pana Jezusa w kościele Śgo Józefa 
Oblubieńca na Krakowskiem Przedmieściu, o godzinie 
9-tej z rana żałobne nabożeństwo, na które pozostały 
syn, Krewnych i Przyjąciół zaprasza. 3644— 

+ W dniu 11 b. m., o godzinie 9-tej z rana w ko- 
ściele N. Marji Panny Loretańskiej na Pradze, odbę- 
dzie się żałobna, wotywa za duszę $. p. Balbiny z Boń- 
kowskich Zdanowicz, na którą Krewnych i Znajomych 
zaprasza się. 3654 ; 

+ Dnia 12-go maja r. b. we czwartek, w kościele 
na Powązkach, odbędzie się o godzinie 10-tej msza ś, 
żałobna za duszę $. p. Pawła Kocielihskiego, po której 
nastąpi poświęcenie pomnika. W ciężkim smutku na 
zawsze pozostałą żona, zaprasza Krewnych, Przyja- 
Ciół i Znajomych na to nabożeństwo. — 3657 — 

+ 'W dniu 1-szym kwietnia r. b. w dobrach Czar- 


tajewo powiecie bielskim, gubernji grodzieńskiej 
zmarł w 86 roku życia, powszechnie poważany Ś. p. 
Marcin Smorczewski, niegdyś Oficer Legionów Wło- 
skich, następnie zaś 8-go pułku Ułanów b. Księztwa 
Warszawskiego. —83655— 

+ Jerzy Sarosiek, Pomocnik Buchhaltera w Izbie 
Skarbowej, po długiej i ciężkiej chorobie, zakończył 
życie w dniu 9 maja roku bieżącego. Wyprowadzenie 
zwłok odbędzie się w dniu 11 b. m., to jest we środę, 
ò godzinie 5ej po południu, z kaplicy. kościoła Śgo An- 
toniego, przy ulicy Senatorskiej, na cmentarz powąz- 
kowski. - i ń 

+ Antoni Szymborski, fabrykant wyrobów grzebie- 
niarskich i galąnteryjnych, po długiej i ciężkiej cho- 
robie rozstał się z tym światem w dniu 9 maja 0 go- 
dzinie 4-tej rano, przeżywszy lat 56. Pozostałe dzieci 
i familja zapraszają Przyjaciół i Znajomych na wypro- 
wadzenie zwłok w dniu 11-tym maja, to jest we środę 
o godzinie 4-tej po południu, z kaplicy przy szpitalu 

go Ducha na cmentarz powązkowski, —3656— 

+ Franciszka z Artztów Sobolewska, w dniu 8-m 
b. m. zmarła w wieku lat 82. Exportacja zwłok od- 
będzie się dziś o godzinie 5-tej po południu z kościoła 
na Lesznie na cmentarz powązkowski. 


> Powszechna wystawa coroczna ma być otwarta 
w r. 1871 w Londynie, której prezesem honorowym 
wybrano księcia Walji. Ministerjum spraw zagrani- 
cznych otrzymało w tych dniach, jak donoszą Mosk. 
Wiad. zaproszenie, aby i Rossja przyjęła w niej udział, 
przyczem szczegółowo oznaczono przestrzeń, wydzie- 
loną dla płodów rossyjskich oddziału sztuk i wynalaz- 
ków naukowych. 

= Miasteczko Onikszty w powiecie Wiłkomier- 
skim, o 4 mile od Wiłkomierza, dnia 23:go mies. mar- 
ca padło ofiarą, sztraszliwego pożaru. Z całego  mia- 
steczka została ledwo niewielka cząstka na jednym 
skraju osady; zgorzało przeszło 170 domów, kramów 
i budowli gospodarskich. Całe mienie nieszczęsnych 
pogorzeleów zginęło w płomieniach; wielu nie zdołało 
uratować nawet odzieży. Pogorzelcy dla braku schro- 
nienia, pomimo ostrej pory roku, obozują pod gołem 
niebem. Okoliczni mieszkańcy pośpieszyli z pomocą 
nieszczęśliwym w wiktuałach i okryciu; w. Wiłkomie- 
tzu zebrano kilkaset rubli na wsparcie. Lecz cóż to 
znaczy w obec ogromu klęski? i 

= `Z uskutecznionego w końcu r. z. obliczenia lud- 
ności w mieście Wilnie, pokazuje się, iż żydów w tem- 
że mieście znajduje się: płci męzkiej 14,277, płei żeń- 
skiej 16,456; żydów rolników mężczyzn 45, kobiet 40. 

— Donoszą nam ż Wilny, że p. Gustaw Frieman 
skrzypek, dał tam dwa koncerty, z których mianowi- 
cie drugi, onegdaj, to jest 8 maja odbyty, bardzo za- 
dowolnił licznie zebranych słuchaczów. : 

— „Prawitel. Wiestoik* donosi, że p deo 

vb. kijowska) 22 lutego o godz. 1-eJ W nocy, nIewIa- 
see ludzie pok śś dod szlachcianki Dobkiewiczo- 
wej, związali ją, pobili i pozabierali pieniędzy i ró- 
żnych rzeczy na 6,003 ruble 85 kop. i ; 

— W tejże gazecie znajdujemy wiadomość, że w gub. 
kurlandzkiej, w majątku Sweten, pokazała się zaraza 
na bydło, znana pod nazwą sybirskiej. 


>< (Gaz. Pol.) Z wiedeńskiego regulaminu dwor: 
skiego z r. 1624, Tages-Presse podaje następujący 
wypadek: „Jego C. K. Wysokość raczył rozmaitych 


san 


oficerów zapraszać do swego stołu i często miał spo- 
sobność się przekonać, że większa część. tychże ofice- 
rów; zachowuję się z wielką grzecznością i dobrem wy- 
chowaniem, jak prawdziwi i godni kawalerowie.  Nie- 
mniej jednak zdaję się Jego C. K. Wysokości poży- 
tecznem dla mniej doświadezonych kadetów: wydać 
„następujące przepisy: 1) mają oni. Jego. 0. K. Wyso- 
„kości zaraz po przybyciu okazywać uszanowanie, być 
ładnie ubranymi, w tużurku i butach, i nie wchodzić 
do pokoju w .półpijanym stanie; 2) przy stole mie hu- 
stać krzesłem, nie rozwalać się na niem i nóg w ca- 
łej dłagości-nie wyciągać; 3) nie pić po każdym kęgie, 
albowiem czyniąc tak, bardzo prędko się upiją: nie 
wy próżniać kielicha więcej jak do połowy za jednym 
razem i przed piciem obetrzeć porządnie usta i wąsy; 
4) nie kłaść rąk w półmiski i kości nie rzucać pod 
stół: 5) nie oblizywać palców i nie pluć na talerz, ani 
też nosa serwetą nie obcierać; by nie pić tak po by- 
dlęcemu, żeby aż spaść z krzesła, lub nie módz. utrzy- 
mać się na nogach it. d., Jeżeli młodzi oficerowie 
z pierwszych ródzin potrzebowali podobnych przepi- 
sów, — dodaje Tages: Presse, jakieżto obyczaje musią> 
ły być podówczas w niższych klasach społeczeństwa? 
> Sędziwy Paweł Kock, ulubieniec lubiących: ro- 
dzajowe obrazki, napisał dwą utwory dramatyczne 
dla paryzkiego teatru l'Ambigu. 
->< W Trewirze, żamarły Świat rzymski, coraz bar- 
dziej wychyla się z głębi ziemi na jasność dniową XIX 
wieku. Do licznych pamiątek w murach, rzeźbach i 
osągach, corok przybywają nowe jakieś pomniki, 
wiadczące o świetności dawnej rezydencji Imperato- 
rów. W bieżącym już roku odkryto przy niwełacji 
gruntów, 25 kamiennych sarkofagów , umieszczonych 
na niejednakowym poziomie. Po otworzeniu w, każdym 
z nich znaleziono szkielet jakiegoś senątora,, prokon- 
sula lub dowódcy legjonu. 


Ostatnie Wiadomości Polityczne. 
Nigdy może jeszcze stronnictwo rewolucyjne we Fran- 
cji tak wielu itak stanowczych nie odebrało ciosów 
jak w ciągu ostatniego roku. Smutne rezultaty. probo- 
wanych w czerwcu i w lutym rozruchów zachwiały już 


silnie wiarę w jakąkolwiek poważną działalność rewo-- 


lucjonistów, których ostatecznie dobiło sprawozdanie 
jeneralnego prokuratora o ostatniem sprzysiężeniu. 
Jestto w swoim rodzaju nader interesujący, dokument, 
dowodzący przedewszystkiem, że stronniętwo przewro- 
tu nie zasługuje na miano politycznej partji, 1 że się 
na nie jak na garstkę ludzi: pozostających pod. wpły- 
wem pewnej fatalnej manji zapatrywać należy. List 
Fleurensa do Ballot'a z d. 29 z. m., umieszczony przy 
końcu raportu p. Grandperret, i traktujący proste 
morderstwo jak zwyczajny do załatwienia interes, 
świadczy o sile tej „idée fixe“ pochłaniającej ludzi skąd 
inąd lepiej umysłowo uposażonych. łowy sąd 3 

Że sprawozdanie p. Grandperret wywarło niepospoli- 
ty wpływ na powszechne głosowanie, nie ulega żadnej 
wątpliwości. Nie należy: jednakże przeceniać doniosło- 
ści tego wpływu. Wezorejszy telegram 0 rezultatach 
głosowania ze 149 sekcji wyborczych w Paryżu, mógł 
nawet -zachwiać wiarę w ową większość rządową 0 
której wszędzie i wszyscy mówili. Rezultat ten jednak- 
że tak co do Paryża, jak i większych miast prowincjo- 
nalnych łatwo było przewidzieć. Z depeszy otrzyma- 
nej wczoraj po południu dowiadujemy się: nadto, że 
cały „departament. Sekwany poszedł za przykładem 


swej stolicy, złożywszy: wotów .przeczących. blisko o 
50 tysięcy więcej, jak twierdzących. Rząd jak. zwy- 
„kle przedewszystkiem liczyć musiał na wiejskie okręgi 
wyborcze, i te go zapewne nie zawiodą, Ogólną sum- 
mę głosów na korzyść  consultu. oblicza. ostatni tele- 
gram przypuszczalnie na. 64 miljonów. Jeśli. więc rzą- 
dowi chodziło tylko 0.otrzymanie większości dla prze: 
prowadzenia reform konstytucyjnych objętych senatus 
consultem, może „się. . uważać! za. zwycięzcę. v Przy- 
puszezając zaś jakąś myśl ukrytą. jakąś próbę trwałości 
podstaw. dynastycznych, trzeba przyznać, że'w obec 
$.miljonów z 1852 r., dzisiejszy rezultat tylko: za po- 
rażkę uważać można. RISTYEJTN 
Dziennik „Wiener Ztog* zamieścił. w urzędowej 
części skład austrjackiego ministerjum. Kierownictwo 
ministerjum fiaausów obejmuje p. Holegethan, rolnie- 
twa, baron Petrino, obrony krajowej p. Widmann. 
Z tych trzech nominacji za najważniejszą bez wątpie- 
nia należy uważać nominację barona, Petrine. Wiado- 
mo, że. deputowany bukowiński postawił kiedyś wnio- 
sęk przyznania. pozostałym prowincjom , w składzie 
państwa , wchodzącym prerogatyw. wyrównywających 
prawom o jakie się Galicja dopominała; wejście więc 
jego w skłąd ministerjum hr. Potockiego dowodzi, że 
nowe.ministerjum z nieustającą, energją, pragnie kro- 
czyć po drodze federalizmu. Naturalne to:i konieczne 
następstwo odpornej postawy jaką w obec gabinetu hr. 
Potockiego przyjęło stronnictwo austrjacko+niemieckie; 
to też ani jednej wybitnej osobistości z tego obozu-nie 
udało się hrabiemu wciągnąć do gabinetu, „gdyż: pp. 
Holzgethan i Wiedman zdają się tam tylko figurować 
w charakterze tak zwanych fachowych ministrów. o=: 
Organ staroczeskiej partji „Narodni listy“ zaczyna 
znów optymistycznie się zapatrywać na sprawę poje- 
dnania z Czechami. Dziennik. ten „spodziewa się jak 
najlepszych rezultatów“, i twierdzi, że przewódcy: Czę- 
chów zgodzili się ażeby w sprawach wspólnych węgier- 
ska delegacja na równych : prawach z czeską, galicyj- 
ską, i niemiecko-austrjacką zjednoczoną była, nie mniej 
jednak nie chcą zgoła słyszeć œ posłaniu przedstawi- 
cieli.do Rady Państwa. KĘ o an kiii 
Niektóre dzienniki utrzymują, że rząd grecki sam 
dał inicjatywę w sprawie Maratońskiej, oświadczywszy 
mocarstwom gotowość wszelkiego zadośćuczynienia, 
jakie tylko „dać może rządzą czyn bezpośrednio go 
nie obciążający. Jednocześnie jednak wtym: dyplo- 
matycznym dokumencie wyrażona jest- nadzieja, że 
mocarstwa, europejskie nie przedsięwezmą <żadnego 
kroku któryby mógł w oczach Indności Grecji, nara- 
zić na szwank powagę rządu a tem samem uniemoże- 
bnić wszelką jego działalność przedsięwziętą w celu 
polepszenia społecznych warunków całego kraju. 


. Depesze Telegraficzne. 
Wiedeń 9 Maja godz. 9 m. 50 z rama. 

Paryż. — Rezultaty plebiscytu następujące: 
w Paryżu 111,368 „tak”, 156,377 „nie, a 
93,000 pustych wotów; w dep. Sekwany 139,588 
„tak”, 184,946 „nie; w Marsylji 18,412, tak”, 
84,329 „mie”; w Tuluzie 12,584 „nie, 9,112 
„tak”; w Bordeaux 10,127 „tak , 18,469, „nie”. 
Zdostarczonych do obecnej chwili wiadomości 
na.3,671,000 głosuj.,wyrzekło „tak” 2,614,000, 
„nie” 432,000. „Prawdopodobny ogólny: rezul- 
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tat głosowania będzie 63 miljonów „tak” i 14 
miljonów „nie”. ida 

„ Mtiedeń 9 Maja godz. 10 m. 40 wnocy. 

Paryż: = Dziennik „France” zapewnia, że 
„Journal. officiel” ogłosi jutro dymissję. gabi- 
netu. — Utworzenie nowego- gabinetu nastąpi 
bezzwłocznie. Olivier zachowa dotychczasowe 
stanowisko. . „Patrie” ogłasza rezultat głosowa= 
nia w wewnętrznych garnizonach: 219,000 
„tak” i 36,598 „nie”. Ogólny wypadek gło- 
sowania, z wyjątkiem 8 okręgów, 7,105,000 
„tak” i 1,415,000 „nie”. 

Z Petersburga donoszą, że”d.*7 maja rano, 
austrjacki wojskowy atlachć ambassady,-Aren- 
berg, znaleziony został. w swojem mieszkaniu 
zamordowanym: Morderca dotąd nie został 
wyśledzonym. 

CEC 


PIERWSZY CZARNY DEMOSTENES. 


—— Zm 


_New-Jorkskie gazety przepełnione są opisami pier- 
wszego wystąpienia na trybunę oratorską, pierwszego 


senatora mtirzyna w senacie północno-amerykańskich 


Stanów Zjednoczonych, —Rewelsa. i zę 
Oryginalna była, powiadają powierzchowność tego 
młodzieńca, z czarną jak smoła twarzą, z błyszczą- 
cemi, wielkiemi oczyma i z kędzierzawemi włosami, 
w, czarnym fraku, w białych kołnierzykach i w ręka- 
wiczkach. paryzkich koloru gris de perle. 
Na porządku stała kwestja -o nałożeniu nadzwy- 
czajnego podatku na ludność kolorową jednego stanu, 
Głos należał do Rewelsa. j 
Skoro, tylko się ukazał. na trybunie, w charakterze 
równouprawnionego obywatela Stanów, cała sala 
w oczekiwaniu mowy murzyna, którego wielu jeszcze 
"dotychczas nie uważa za człowieka — nagle się uci- 
Szyła. Rewels rozpoczął. Zaraz po pierwszych wy- 
razach łatwo poznać było, że ma objęcie jasne i ob- 
Szernė, wykształcenie nietuzinkowe, pogląd trafny 
na stan spraw politycznych w swym kraju i włada 
tąkiemi zwrotami wymowy, które po większej części 
ywają własnością już zestarzałych na trybunie 
mówców. 
Z. początku mówił jasno, logicznie i swobodnie. 
astępnie, — kiedy powstając na niesprawiedliwość 
projektowanego podatku, — zatrzymał się dłużej nad 
potrzebami i nędzą swych- czarnych współziomków, 
do poprzednich zalet jego mowy przyłączył się” tak 
szczery zapał, takie współczucie dla klientów, że słu- 
chacze zasypali. go gromem oklasków. - 
Wyrazy płynęły, szykownie, wdzięcznie,: przekony- 
wająco: i mimowolnie słuchaczów pociągały. Skoro 
skończył, prezydujący w senacie powstał z miejca, 
podszedł ku niemu, podał rękę po przyjacielsku i za- 
pewnił, że on swoją osobistością najsilniej przemawia 
na korzyść człowieczeństwa i równouprawnienia mu- 
Tzynów. osi s 4 ś 


Rewels wygrał: sprawę swych klientów i projekt 


Opodatkowania był odrzucony m. 


Redaktor, W. Szymanowski, - 


| 
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== Biuro posłańców publicznych. Dla, ułatwienia 
publiczności posługiwania się rozstawionymi posłań: 
cami, Biuro uważa sobie za obowiązek przypomnieć 
niektóre , punkty Ustawy i Taryfy, których znajomość 


> oszczędzi wszelkich początkowych nieporozumień. 


I tak kurs zwyczajny z przesyłką kosztuje kop. 71/, 


* (gr.-15), które płaci się z góry posłańcowi, posłaniec 


zaś obowiązany jest wręczyć dającemu mu przesyłkę 
wydartą markę z właściwym numerem. Jeżeli mą po- 
wrócić z odpowiedzią ustną lub piśmienną otrzymuje 
kop. 121,- (gr. 25). Dalsze kursa jak: na Pragę, do- 


Cytadeli, Ujazdowa, Łazienek i Belwederu, płacą sig- 


po kopiejek 15 (zł. 1), z powrotną odpowiedzią kopie- 
jek 20 (gr. 40). 

Posłaniec opatrzony jest w drukowaną taryfę, którą 
nå każde żądanie okazać winien. Liczba posłańców. 
z dniem każdym powiększana będzie, aby jak najśpie- 
szniej takowi mogli wykonywać powierzane im czyn- 


ności. Wkrótce ukażą się posłańcy, przeznaczeni do 


robót cięższych, opatrzeni w tragi i wózki. Obecnie 
mogą być także wynajmowani przez pp. Kupców lub: 
inne osoby, po porozumieniu się w Biurze, stale na: 
godziny. Sa PIPON S 
„Biuro uprasza publiczność we wspólnym interešsie; 
aby raczyła zawiadamiać Zarząd jak najspieszniej, 
o wszelkich nadużyciach, jakie, by mogły mieć miej- 
sce ze strony kommisjonerów (posłąńców), gdyż tym 
tylko sposobem, mogą być utrzymani w odpowiednim 
porządku. deco: „A 

Pośpiech w reklamacji jest koniecznym, aby. skutek 
odpowiedni mógł nastąpić, i dlatego 24 godzin przyję- 


e zostały, jako termin przyjmowania przez Biuro za: 


żaleń i reklamacji. Zagranicą termin ten. również 
uznano za dostateczny, a nawet. korzystny w docho- 


„dzeniu mogących zajść nieporozumień. - i 


Wszelkie zaś objaśnienia i uwagi przez publiczność 


<czynione, a mające na celu udoskonalenie nowo otwo- 


| urządzono Ambulatorium; n ud 
|_rym. przybywającym z miasta, codziennie poradę le- 


rzonej instytucji Zarząd przyjmie. z wdzięcznością i 
do nich będzie się starał zastosować. 

— Instytut Laryngoskopijny Doktora Kohna, Leka- 
tza ordynującego w oddziale chorób gyfilitycznych i 
skórnych; przy, szpitalu starozakonnych, przy ulicy 
Królewskiej N°? 39, na parterze. Przyjmuje chorych 
codzień do 101/, z rana i od Ściej do Gtej po południu. 
Biednych bezpłatnie. (2—0) 4 - —3516 = 

— Zakład leczenia Kumysem D-rów A. Przystań- 
skiego i J. E. Nowakowskiego w Warszawie, w Saskim 
grodzie przy Ujeżdżalni, przyjmuje chorych cierpią- 
cych na suchoty, chroniczne katary dróg oddechowych, 
katary żołądka 1 kiszek, różne chroniczne odpływy ną 
bezkrwistość, bladaczkę, długotrwałą djarję, na wszel- 
kie osłabienia i wyniszczenia organizmu, Kurs meto- 
dycznego leczenia kumysem trwa sześć tygodni, przy 
codziennym nadzorze lekarzy Zakładu, którzy udzie- 
lają chorym porad od $ej dosLiej rano i od 5ej do 7ej 
‘po południu. _ Wydawanie. kumysu odbywa się-na-bu- 
telki i szklanki cały dzień. (2—10). m-3498— 

Zakład Leczniczy prywatny „Doktora Sikorskiego, 
dla chorych dzieci, przy ulicy Solnej Nr (4) 814 domu 
przyjmuje chore dzieci od roku do 10 lat wieku, na ku- 
tację, za opłatą po kop: 15 dziennie, wnoszoną za ty- 
dzień z góry, Za 60 chory otrzymuje to wszystko co dla 
kuracji. jego jest potrzebne. — Przy. tymże zakładzie 

w którem udziela się cho- 


karską, za opłatą. po kopi 10 0drosoby:(12-=50) "9564 


MaR 


Naucz ciel Muz ki 7, atentem. kJ z powodu wyjazdu jest do sprzedan'a w katiza czasie. 
udziela pea A Mazyki okna i mam dażcatyiii na g Sklep Z Dystrybucją, (Um 


własnym lub uczących się f.rtepianie, po cęnie bardzo u- - Gż ? J i 
miarkowanej. Osoby interessowane raczą zostawić dokład. N wrazz wszelkiemi rekwizytami. Osoby życzące sobie nabyć 
ny swój adress w domu Wnej Matuszewskiej, Ulica Chło- „ takową, zechcą się zgłosić do właścicielki Dystrybucji w do- 


dna Nr 921, nowy 37, w nieobecności, u stróża Ignacego. mu Nr 22 (newy), przy ulicy Nowy-Swiat, 
(1—83) - 3689 — i (2=3) 28541 5 
À 495 
qUlies Miodowa, dom Grabowskiego OBICI A P APIEROWE 
@ Mam honor zawiadomić Szanowną Publiczność, że w wielkim wyborze, po cenach zupełnie  nizkich, poleca 


Skład Obić Papierowych, Cerat i Rolet. pod firmą J. Ro- 


Bw tych dniach nadszedł ostatni transport IPłócłem > Papiere 
żański, ulica Miodowa, Nr 9 (2—8)  —3409— 


hollenderskich, billefeldskich, rumburskich i szlązkich, 
Blutóre w bardzo krótkim czasie muszą być sprzedąne 


tego, 495. 


suumMoqnuzs srmnqo qykuqej nlfer M ez 


Spo niesłychanie tanich cenach. W dowód czego dołą-;4 ZE 
gczam mały cennik. A STAR PI $ TEATR WIELKI. 
i 12 kos i E 
H 1 "go rz? UE Szlązkiego na oszul męzkic H Dziś: VIOLETTA. 
a. 1 sztuka płótna Hollenderskiego na 12 koszul męz-5 a ORT 
È kich, ra. 11. £ TEATR ROZMAWTOŚCI. 
E 1 sztuka Weby, na 15 koszul męzkich, rs. 15-  G4 Dzs PRZEZ ZAZDROŚĆ (wyst. p. Popieli— 
g Cienkiej weby od rs. 16 i drożej. ETPARTJA PIKIETY — ZBUDZIŁO© SIĘ 
m Bielizna stołowa zadziwiająco tania. $ á W NIEJ SERCE (wyst. p. Popiel). 
5 Chustki do nosa po niepraktykowanych cenach. s Jutro, WOŻYWSCIE. 
z Oprócz tego Magazyn posiada wielki wybór perka $ 
glów białych, różnej szerokości po cenach bardzo przy-B R Wystawa lirajowa Zachęty Sztuk Piç- 
a stępnych. ć f -SS unyeh, codziennie w Hotelu Europejskim. ` 
$ Spodziewam się, żeSzanowna Publiczność, nie omie- 3 'g 


Qszka skorzystać z tak dogodnej sposobności zaopatrze- 


zka: t k d MUZEUM SZTUK PIRHNYCIN, w Pałacu Ka- 
R nia się w Świeże tanie i dobre towary. 


zimierowskim, w pawilonie na lewo, we Czwartki i Nie- 


8 Kupującym w znacznych partjach odstępuje się przy- dziele bezpłatnie, od godz: 10ej rano doaej po południu. - 
mzwoity rabat. 
© (2—2) — 3572 — 


KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ. 


*Ulieca Miodowa, dom Grabowskiego, 495 p 1 
Dnia 28-go Kwietnia 10 Maja 1870 r. 


Jest do wydzierżawienia w każdym czasie 


MIESZKANIE LETNIĘŻ| Monety 1 Papiery. 


składaiące się z kilkunasta Pokoi, Stajni i Wozowni, w ko- a |Półimperjały Ros: — k. — ra. — k. — 


kor A Duk „TB, —k. — ra. —k. —| Rublo ii- kop. sr 
lonii Gocław, za rogatkami Grochowskiemi za Pragą, wiorst obligi L e om m an 


Uliea Mi 
ms KqoaKm vo 


Żądano || Płacono 


2 za Warszawą położonej, z których jedna szosą, a jedna os, $ T isty Zast: 3 oł j 
boczną drogą; najmujący mieszkanie korzystać będzie ze z laty Zast. 3 say SA sp ja Ra % 
spaceru w obszernym ogrodzie. Wiadomość bliższą powziąść o Listy Zast. nowe 5%, z r. 1869....| 94 |—| 93 


można codziennie do to-ej rano, lub od 4-ej do 5-ej po B AE i aie PTT 
południa przy ulicy S-to Jańskiej, po N rem 25 (nowy 3), m poem ne 07 woale pwn 161185 SE 
w mieszkaniu na 2-iem piętrze od frontu pod N rem 7. Bilety Banku Cesarstwa z r. 1860...| — |=| — 


(0—3) PP Nowa Ros. pożyczka prem. zr. 1864.] 152 |25|151 


Zakład Fryzjersko-Perukarski TŁA PES km 


Akcje Drogi żel. War.-Wied.za sztażęł 70 |50| 70 
Fryzjera Teatrów Warszawskich 


Akcje Drogi żel. Warsz.-Bydgoskiej,| 73 |25|.72 
FELIKSA FIJALSKTEGO, 


Akcje Głów. Tow. Ross. Dróg żel..| — |—| — 
przeniesiony został z pod Głównej Bramy Teatru, 


Akcje Drogi żel. Warsz.-Teres;ol.,| — |— 
Obligacje kolei żelaznej Terespolskiej] — |=| — 
na ulicę Niecałą, dom Brzozowskiego, Nr 614K (nowy 9). 
(4—0) —3414— 


Akcje Kolei Żel. Fabr. Łódz.......| 108 
„oj Listy zastawne rossyjszie......|] 112 I—) 111 | 


Wartość kuponu bież: od List. Zast. rs. 1 kop. 522 
Od Likwidacyjnych rs. 1 kop. 762/,. 7 i; 
Od Listów Zast. nowych kop. 1965/, 
Berlin; Weksei100 tal. 2 m. rs. 121 k. 20 r8.121 k. 5 
w Warszawie, na Placu Bankowym, dom JW. Londyn 3 M. I funt st rs. 8 k.29 ra. 8 k. 28. 
"Hr. Przezdzieckiego, sprzedaje Likiery, Wódki, Paryż. Weksel 2 m.za 300fr, rs, 99 k, — ra. 98 k. 771); 
Alkohol, Rumy, Żytniówkę, Octy, Makarony in Wiedeń, W 2 m. za 150w. a. ra. 99 k. 90 rs. — kop. — 
Krochmal, Handlującym odstępuje się rabat. ; 
ELO BUSE Ceny Targowe Warszawskie. —D. 9 Maja 
„F płacono za korzec pszenicy od rs. 6 kop 45 do rs. 7 kop. 
p 80; żyta od rs. å kop. 30 do rs.-4 kop 42'/, jęczmienia 4-ro, 
Drugi transport * i dwu rzędowego, od rs. 3 kop. 15 do rs. 3 kop. 30; Owsa 


a Śledzi Pocztowych BRES i iw EP 90 Karoti od ae T. kop. 


CANEARARENEKCEZEE 


Towarzystwo Przemysłowo- Handlowe 
w ULADOWCE, 


N ‘EUe ILa "zorr[qnd 'uez 


a 
tegorocznego połowu. otrzymał Skład z 
ANT. STĘPKOWSKIEGO, B ©kowity płacono dnia 9 Maja za wiadro od ts. 3 
i takowe Amatorom poleca. ję: kop. 96 do rs. 3 kop. 99; za garniec Od r$, 1 kop. 29 do 
(11—0) —3138— «*rs. 1 kop. 30. 


W Drukarni Kurjera Warszawskiego — J[osBoreno I[ensypow. 
| Wydawca 6. GEBETNER. DODATEK. 


DODATEK do KURJERA WARSZAWSKIEGO Nr 101. 


_ Wtorek. — Dnia 28 Kwietnia (10 Maja). — Rok 1870. 


WIADOMOŚCI KSIĘGARSKIE. 


Księgarnia iSkład Nut Muzycznych 
Ferdynanda Hósick, 
przy ulicy Senatorskiej, Nr 496, wprost pałacu 
Prymassowskiego. : 
otrzymała następujące nowości w języku polskim: 

Caballero Fernan. Klemencja, powieść hiszpańska, 
przełożył Ajo. Rs 1 kop. 20. 4 

Kamiński Jan Mauryey. O prostytucji. Kop. 75. 

Nie zapominajcie © umarłych, czyli akt miło- 

sierdzia względem dusz w czyszczu cierpiących. Ko- 
piejek 20. 

Wiejski mechamik, przez St. M. Zeszyt I. Kop: 40" 
Belejowska Joanna. Panie wysłuchaj. modlitwę mo- 
ją, nowe wydanie, papier welinowy. Ba. dora 
— K is „ zwyczejny. Rs. 1 kop. 50. + 
Buchhalterja pojedyńcza i podwójna. Kop. 30. ; 
Pinart. Pokarm duszy chrześciańskiej albo rozmyślania 

bolesnej męki Jezusa Chrystusa. Kop: 82. 

Kirschrot Józef. O stowsrzyszeniach zaliczkowych, 
a w szczególności, Q Kassie pożyczkowej wąrszaw= 
skich przemysłowców. Kop. 75. A 

Kamocka Józelą. Praktyczny wykład nauki języka 
peso obejmujący źródłosłów, składnię i pisownię 

op. 60. 

Gżkórowied Juljan. Miłość, Zbrodnia, Wiara i Mo- 
ralność. Kilka studjów z psychologji kryminalnej. Ko: 
piejek 90. 

Jackowski Niaksymilijam. Rzut oka na nasze za- 
sady, sprawy i potrzeby. 

Wujko Jakób. Pastilla Katolicka mniejsza w dwóch 
częściach. Rs. 3. i 

Sarnecki Zygmunt. Zemsta Pani Hrabiny, kome- 
dia. Kop. 15. (1 —1) — 3204 — 

: OBWIESZCZENIE pó, 

Zarządzający Dochodami Akcyznemi Warszawskiej i Sie- 
dleckiej Gubernji, podaje do wiadomości powszechnej, że 
w Kancellarjach Magazynów Solnych: Ostrołęka, Piątnica i 
Nowa Aleksandrja, odbywać się będzie publiczna głośna li- 

cytacją na sprzedaż soli nieczystej, mianowicie: 

- 7a. W Kancellarji Magazynu Solnego Ostrołęka, położone- 

go w mieście powiatowem Ostrołęce. Łomżyńskiej Gubernji: 

Dnia 18 (30) Maja 1870 r., będzie odbywać się licytacja, 
na sprzedaż 19 beczek, czyli pudów 178 fun. 24, soli szy- 
bitkowej, mniej zanieczyszczonej, od kop. 80 za jeden pud, 
jak również na 95 beczek, czyli pudów 893, takiegoż ga- 
tunku więcej zanieczyszczonej goli, od kop. 60 za pud. 

Dnia 19 (31) Maja r. b., ną sprzedaż szybikowej soli pū- 
dów 1424 fan. 20, czyli 153 beczek, (z których jedna nie- 
azactniycj najbardziej zanieczyszczonej, od kop. 45 za 
Jeden pud. 

20 w Kancellarji Magazynu Sólnego Piątnica w powiecie 

i Gubernji Łomżyńskiej znajdującego się. 

Dnia 21 Maja (2 Czerwca) r. b. odbywać się będzie li- 
cytacja, na sprzedaż Boli szybikowej, w ilości pudów 3440 
fun. 16, poczynając od kop. 50 za pud. 

Dnia 22 Maja (3 Czerwca) r. b., na sprzedaż pudów 3449 fan, 
32 takiegoż gatunku soli od tejże samej ceny. 

Dnia 28 Maja (9 Czerwca) na sprzedaż zielonej soli 
w beczkach, w ilości pudów 1391 fan. 8, od kop 40 zg pudi 

8. W Kancelarji Magazynu Solnego, Nowej Aleksandrji 
znajdującego się w mieście powiatowem Nowej Aleksandzji, 
Lubelskiej Gubernji, odbywać się będzie, w dniu 18 (30) 

ja r. b., licytacja na sprzedaż, szybikowej soli w becz- 

, pudów 488 fun. 33 po kop. 60 ze jedn pud. 

Licytacja zaczynać się będzie o godzinie 11 przed po- 
łudniem. z 

Warunki licytacyjne na sprzedaż rzeczonej goli, przejrza- 
Ne być mogą w Biurze Zarządzającego Dochodami Akcy. 
znemi, Warszawskiej i Siedleckiej Gubernji, tudzież na 


Miejscu sprzedaży w Kamcellarjach Magazynów Solnych. 
(1-5) —3564— 


OBWIESZCZENIE. 
"Podaję do powszechnej wiadomości, że w dniu 30 kwiet- 
nią (12 maja) r. b., o god. 3-ej po południu, przed Sądem 
Gminnym Czyste, odbywać się będzie licytacja głośna ną 
wydzierżawienie roczne 


Kolonji Nr %, 


we wsi Woli położonej, na rzecz zaległych podatków Skąr- 

bowych. Bliższą wiadomość, mający chęć licytowania zą- 

sięgnąć mogą w kancellarji Gminy Czyste. W Woli dnią 

24 kwietnia (6 maja) 1870. Kamiński. 
(3—3)—3553— 


i OBWIESZCZENIE. 

Podaję do publicznej wiadomości, że w dniu 30 kwietnią 
(12 maja) r. b., © god. 10 rano, przed Sądem Gminnym 
Qzyste, odbywać się będzie głośna licytacja na sprzedaż 
rozmaitych ruchomości gospodarskich i sprzętów domowych 
na kolonji Nr 27, we wsi Ochota, po Ś. p. Józefie Krzłow= 
skiej pozostałych. W Woli dnia 24 kwietnia (6 maja) 1870. 

13—3)—3554— Mamiński. 


Es. 1500, bez pośrednictwa osóby trzeciej po- 
trzebne są na pierwszy numer hypoteki majątku, 


kilkadziesiąt tysięcy wartości. Osoba interessowana 
. . Zostawi adres w Redakcji Kurjera Warsz. pod lite- 
rami NN. (1—1) ` — 3613 — 


ŁAŹNIA PAROWA 


W mieście Radomiu, 

do wydzierżawienia, z oddzielnym domem mieszkalnym i 
szynkiem, z ogrodem warzywnym i łąką, przeszło 12 dzies 
(mórg sześć nowo-polskich) powierzchni obejmujących, > na 
rok jeden lub na lat trzy. Po bliższą wiadomość zgłosić się 
można do właściciela powyższej łaźni, mieszkającego w Ra- 
domiu, przy ulicy Lubelskiej, Nr 149 w domu Głleinicha 
2-ie piętro. (1—3)—3629— 

Mam honor zawiadomić, tak mieszkańców miasta Kali- 
sza, jak i jego okolic, iż otworzyłem w mieście Kaliszu 
przy ulicy Marjańskiej wprost hotelu W-go Peschke: 


Magazyn Ubiorów Męzkich, 
który zaoputrzywszy w dobór tak gotowej garderoby, jako 
też najświeższych materjałów, śmiem polecić Szanownej pus 
blicznośi. J. KMołdrasiński 

z należącemi do niego: 12 kijów, 


(1—1) 

> fin chłopak, sztankieler, 5 bil, krę- 
Z geia ZEBU gielki, nowc pokrycie do niego, xa 
rs. 130. Wiadomość pod Nrem 103 nowym, Krak.-Przed., 
w bawarji. naprzeciw zamku. (1—3)—3625— 


NRRRRRRRRERRRRARRERRRRRP 
Skład Sukna. i Kortów 


pod firmą 
Miles et Szulc, 
rzy ulicy Miodowej w domu W-go Bujno, urządził 
p Aim de Maja r. b., wyprzedaż Kor- 
tów .wysortowanych tak letnich jako też i na póź- 
ę po cenach niżej kosztu własnego, na tej- 
licy w domu W-go Euwarda Grabowskie- 


—3623— 


Z powodu wyjazdu jest do sprze- 
dania Billard mało używany, 


— 3617 = 


y: do sprzedania za przytsępną cenę. Wiado- 
Y- mość przy ulicy Królewskiej Nr 23, między 
godziną 10-tą a 2-84 Z południa u rządcy domu. 
(1—3) —3641— 
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ran 


do mauki krawiecczyzny potrzebne są. Wia- 
domość (przy ulicy Marszałkowskiej Nr 34, mieszkania nu- 
mer 10-ty. M —3) —3646— 


Wyrobów Siodlarskich i Ry- 
marskich, 
) przy ulicy Krak: Przedm: Nr 400 wprost Śgo Krzyża. £ 
Z powodu zamierżonego zwinięcia za- 
składu wyprzedają się po cenach: NIŻEJ 
KOSZTU rozmaite wyroby jako to: ZA- 
PRZĘGI, SIODŁA, BATY i SZPIORU- 
"TY, KUFRY PODRÓŻNE, SAKWOJA: 
oraz rozmaite Galanterje: Tamże na- 
być miożna całe urządzenie Sklepowe 
jako to: SZĄFY OSZKŁONE “nowe 
przeszło na pół łokcia głębokie i 6 ło- 9 
kci długie, kilka LAMP sklepowych oraz 4 
Stół lipowy na stalugach do krajania 
skór- etc: W. KALICINSKI. 
(1—6) 3647— 


SSESZEŻż ZE J FSA 


% średnim wieku, zngjąca zatrudnienia handlowe, poszuku- 
je miejsca za Sklepewę, z kaucją. Osoby potrzebujące 
raczą nadesłać adressy- do mieszkania, lab' do stróża miej- 
ŝto Ulica Furmańska, Nr 2701 nowy 10, na lewo 
w oficynie, mieszkania Nr 84, od god. 11 'do'5. Są do sprze» 
dónia Rzeczy “handlowe, razem lub częściowo, służące na 
dystrybucję lub handel wiktuałów. (1—1)—3688— 


SUKNIE DAMSKIE 


odpowiednie "wszelkim wymaganiom gustu, mody i elegancji, 
wykonywają się w Zakładzie Krawieckim damskim Woj. 
miekiej, pod Nr 1345 przy ulicy Ń-to Krzyzkiej, 
„dom od Nowego-Swiata, mieszkania Nr 5 na lem piętrze. 
(1—4) — 3618 — 


fóg wicy Twardej i Ciepłej, pod Nr 11170, w Warszawie, 


wraz»ze wszelkiemi aktywami i passywami, z dniem dzisiejszym przeszedł na własność 


- WINCENTEGO JĘDRZEJOWSKIEGO. | 


Nowy Właściciel na zasadzie kilkonastoletniej praktyki w tymże zawodzie, doboróm i dobrocią *towaiów, 
przystępnością cen, oraż rzetelnością, którą za najgłówniejszy col obrał, ma nadzieję, że od Szanownej Publicz: 
ności toż samo zaufanie, jakim poprzednio firma się szczyciła, otrzyma 


Wincenty Jędrzejowski. 
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Potrzebne są} 


R>AWUDWYW. 


kompletnie uzdatnione do krąwiecczyzny. . Wiadomość. 
w sklepie wiktuąłów przy ulicy Mazowieckiej. z 
(1—2) —3636— Chojecka. 


 POROEREW OPR. REPREZE,» OORGEZGPZ ER BRO 


Bielizna gotowa, 


2 Koszule nocne i wszelką bieliznę po cenie nader 
» przystępnej nabyć można przy” ulicy” Krakowskie 
„Przedmieście dom Dobrycza Nr 455, nowy'93, wbli- 
J zkości kolumny Zygmunta, m. 
) Skład płótna 3 
ALBERTA KOHN. 
? (1—3) —8640— 


WVA RÓ GE GE Dg RE DB RB Tag Ta RP DE BE a 


Z Kapitałem około rsr. 800, 


można nabyć pewien zakład przeszło 60%, rocznie; 
netfo procentu przynoszący. Zajęcie jest właściwie 
kobiece, i nie wymagające żadnych specjalnych wiadomości. 
O bliższych tak warunkach, jako też i korzyściach powyżej 
przytoczonych, dókładnie przekonać się można na miejscu. 
iadomość u właściciela przy ulicy Krzywe-Koło, dom Łio= 
sią, Nr 2 zw”, A piętro drzwi wprost kotýtafza. 
i sza —8621— i 


ETISEISETEET GOTESETTSE SETS TWESETE 
KE MASZYNY ZAF 
do kopania kartofli; ; 


najnowszej konstrukcji, całe żelazne, pomimo tego U 
| lekkie, bez porównania praktyczniejsze od dawniej 
sprzedawanych, wyrabiamy obecnie w swojej fabry- 
ce'i polecamy takowe z gwarancją za praktyczność, [R 
Cena takiej maszyny jest rs: 80 waga 650 funtów. 
ka Obstalunki do wykonania w roku bieżącym. może- 
my. przyjmować tylko do dnia 15 Czerwca. 
Ostrowski i Spółka IF 
przy ulicy Senatorskiej Nr 473D . [Ę 
(1—3) —3619 — 


Fabryka Mydła i Świec 
na prowincji, z bardzo znacznym -ruchem handlowym, -jest 


do odstępienia, pod bardzo korzystnemi warunkami. Wiax 
domość w demu zleceń Oczarskiego, ulica Senatorska, Ner 


20 nowy. (1—3)—3638— 


Toeg 


py Magazyn -nasz onee | 


ipia p Magazyn nasz znajduje |. 
TAJEMNICE się przy ulicy Krakowskie= | . 
Przedmiescie, w domu Do- 
brycza, Nr 455/93, oraz 
statuy Zygmunta. 


się przy ulicy Krakowskie - 
| Przedmieście, w domu Do- 


"erze | JARSZAWI J 
WIELU SA ZWANE, A JEDNAKŻE SA TACY, 
-- CONIE WIEDZĄ, ŻE | 
W SKŁADZIE PŁOWNA - 


UMI LIU l 


(przy ulicy Krakowskie-Przedmieście, w domu Dobrycza, Nr 
455/98, obok statuy Zygmunta. 


` móżna dostać: . y s 
rs. kop. az U81 0 
Za A© — jedną sztukę Szlązkiego płótna na.12 koszul; 
„ "MA" 50 jedną sztukę Brukselskiego.płótna na 12 koszul; 
w AS /— jedną sztukę Hollenderskiejweby na 14 koszul; 


U 


50 pół tużina chustek do nosa; | 
‘SO pół tuzina chustek do nosa z Hollenderskiego płótna;. 
90 pół tuzina chustek batystowych angielskich (prawdziwa nitka); 
50 pół tuzina francuzkich chustek batystowych; IE 
GO. jedną kolorówą'serwetę do kawy; „000.000. UJ; 
5 jedną kolorową serwetę do kawy, szląskiego i-hollenderskiego wyrobu; 
— jedną białą serwetę stołową (damast); ù 
20 pół tuzina serwet stołowych; =" 
GO pół tuzina seryet desserowych; 
_11Q jeden łokieć szertingu; 
BÈ jeden łokięć płótna prześcierądłowego na poszewki beż sżwu; * 
ZS jeden łokieć płótna hollenderskiego, w resztkach, od 3 do 16 łokci; 
4O jedną ciężką kołdrę pikową; 
25 pół tuzina angielskich damskich pończoch; 
3O pół tuzina angielskich męzkich skarpetek; ( 
10 Kalesony płócienne lub z angielskiej skóry; 
30 jedną męzką dzienną koszalę z płóciennym gorsem:; B 
50 jedna cienką damską koszulę płócienną z haftowanym gorsem (z ząbkami); 
5 jeden kaftanik damski; | 
; = OE a kalesonów; i i i 
— edenłokieć angielskiej skóry, nadającej się sźczegółńiej dospodniej bielizńy męzkiej: 
"p rócz tego siajdnję się W ARE m Składzie: kzadającej sj ofkpóWNA POR Fitero Peas EB: 
skie chustki wełnianć w najnowszych fasonach; Beduiny, Kołnietzyki męzkie, kolotowe chustki batystowe, oraz 
rozmaite inne gatunki, —£ rzy większych zakupach odstępuje się jeszcze znaczny rabat. í 
— Magazyn nasz znajduje się przy ulicy Krakow.-Przeq., w domu Dobrycza, Nr 455/93, oook statuy Zygmunta 
i otwarty codziennie od godz. 8 z rana do 9 wieczorem, -z wyjątkiem Niedziel i dni Świątecznnych 
podczas Nabożeństwa. (1—1) -- —3635— 


| nah a a aS || | | amal śl 1.| 


p 


— IV 


100 Macior 1 200 Skopów 


młodych, cienko poprawnych i zdatnych 
W do chowu, posiada Dominium Ruszki na 
Mesa sprzedaż, z wełną lub bez. Wiadomość u 
"-—— —— Rządcy w Ruszkach, przez Sochaczew. 


(6—6) —3493— 


do sprzedania 


2 Magle Wiedeńskie, 


w jaknajlepszym stanie, przy ulicy Nowo- 

lipię, obok kaplicy Ewangelickiej, w domn 

Wgo Glaezer, Nr 2468 nowy 15. Tamże 
są dwa wielkie Oleandry. (1—3)—3637— 


Garnitur mebli maho- 
niowych, 


utrechtem krytych do sprzedania, przy ulicy Długiej róg 
Bielańskiej Nr 576, nad apteką na 1 m piętrze, Nr mieszka- 
nia 3-ci z rana do10-tej, po południu od 5-tej do wieczora. 
(1—2) —3642— 


Z powodu wyjazdu są do sprzedania 2 bar- 
dzo duże lustra, szafką massiw orzechowa, 
łóżko duże mahoniowe, zegar bronzowy sto- 
łowy, kandelabry, kanapka pół-okrągła orze- 
chowa, 2 tuziny noży i widelcy nejzyjbrowych, samowar 
tombakowy i komoda duża orzechowa, przy ulicy Żórawiej 
pod Nr 20 na 2-giem piętrze 1 sze drzwi. 

(1—3) —8653— 


JWAC_ZIA_ B= ZA PKC TW 


WYROBÓW PLATEROWANYCH i NOWOTNEGO 
SREBRA, A> 


pod firmą 


Bracia Buch, 


przy rogu ulic Bielańskiej i Senatorskiej, przez czas trwa- 

nia restauracji, zamknięty zostaje 

Szanowni interessanci w przeciągu tego czasu zgłaszać się 

rączą do fabryki przy ulicy Żelaznej, Nr 1146 położonej. 
(1—3)—3643— 


Jest do sprzedania 


jedna, szafa rozbierana, 


jesiońowa i jedna komoda jesionowa i trzy 
szafki na ukończeniu, do sprzedania za cenę 

e uiższą kosztu. Wiadomość przy ulicy Leszno 
Nr 702 u stolarza. (1—1) —3634—- 


Od 15-go Msja r. b. będzie MIESZKANIE wolne 
do wynajęcia, które natychmiast można zająć na 1-szem 
piętrze złożone z dwóch pokoi, garderóbki, przedpokoju 
| z kuchnią angielską, piwnicą i drwalnią za cenę rs: 37 
kop. 50 kwartalnie, także Ogród warzywny i owocowy tieu: 
prawiony, można wydzierżawić na jakikolwiek dowolny uży: 
tek, to jest na Śpacerowy, Zakład jaki mleczny lub dla 
dzieci do przepędzenia pory letniej, także mieszkanie ź.2-ch 
pokoi z kvcknią angielską od 1-go Czerwca. Wiadomość 
przy ulicy Żórawiej obok placu 3-ch Krzyży pod Nr 1614, 
w domu narożnym. (1—3) —8645— 


ETNIE NESZKAŃIŁ 


złożone z 3ch Pokoi j Kuchni, do najęcia, w Sielcach, za 
Bęlwederskiemi Rcgatkami Wiadomość na miejscu, U Nad: 
zorcy Majętności Bielce. (9—3) ' —3480— 


amaeana 


= 


obszerny, z dużemi szybami, w jednej połowie £'wystywą, 
jest do wynajęcia od S-go Jana, przy ulicy Senatorskiej 
Nr 470, nowy 22. Wiadomeść obok. w magazynie obówia 
damskiego J. Kwiatkowskiego, na prost kościoła S-go Anto- 
niego, tamże są i Szafy do sprzedania. (1—3) —3648— 


Jest do odstąpienia 


zaraz lub od Ś go Jana, składający się s 7-miu pokoi z bal. 

konem, z kuchnią angielską na 1-em piętrze, oraz piwnicą, 

komórką na skład drzewa i górą wspólną, na żądanie mo- 

że być dodana stajnia i wozownia. Przy ulicy Długiej pod 

Nr 586B, dom Sukcessorów Cyprysińskich. Wiadomość w mie- 

szkaniu Nr 11. Lokal można oglądać od 12 z południa. 
(2—3) —3606— 


Potrzebne są od S-go Jana r. b., w środku miasta 


DWA LOKALE 


w jednym domu, a mianowicie: 1) 5 lub 6 Pokoi z Przed- 
pokojem, Kuchnią, Szpiżarnią, Górą, Piwnicą i Drwalnią, 
Da I-szem piętrze od frontu. 2) 3 lub 4 Pokoje z Przed- 
pokojem etc., na parterze, lub jak poprzednie, na I-szem 
piętrze także od frontu. Wiadomość można zostawić u rząd- 
cy domu Nr 608 przy ulicy Bielańskiej. 


(1—3) —3630— 


Piesek Pinczer, żółtawy 
jasny, zginął na Nowym Zjez- 
dzie, o godzinie 10 wieczo- 
rem. Znalazca raczy zwrócić 
na Podwal, pod Nr 512 (30) 
na ście Piętro. 

— 3624 — 


(1—1) 


W przechodzie dnia 7 b. m. ulicami: Ogrodow 
"Białą, Elektoralną, Placem Bankowym i Żabią lu 
teš w Saskim ogrodzie, zgubiono damski o jednej 
kopercie Zegarek złoty emaljowany, wraz z de- 
wizką szyldkretową. Łaskawy zualazea jako drogą pamiąt- 
kę poszkodowanej, raczy zwrócić do Redakcji Kurjera War- 
szawskiego. (1—1) — 5611 — 


Zgubtony został Molezyk długi 
z dwoma muszkami, we czwartek wieczo- 
rem idąc z ulicy Widok na Kanonję. 
Uprasza się znalazcę o oddanie do ma- 
gazynu Józefa Jarockiego, wprost Pałacu Prymasowskiego, 
przy ulicy Senatorskiej, za nagrodą wartości kolczyka. 

] —3650— 


NAGRODY Rsr. 10 


W sobotę to jest, d. 7 b, m., przechoodząc z do- 

mu Nr 36 nowy, na Nowym-Świecie, idąc tąż uli- 
cą i Krakowskim-Przedmieściem do ulicy Czystej, zgubiono ` 
Zegarek złoty, damski cylinder, z emalją niebieską, 
fabryki Patka w Genewie, Nr 14,886. Łaskawy znalazca 
raczy za powyższą nagrodę odnieść pod Nr 473B, róg ulicy 
Senatorskiej i placu Teatralnego, dom Petyskusa, mieszka- 
nia Nr 5. Uprasza się panów Zegarmistrzów, o zwrócenie 
uwagi, na opisany zegarek. (1—1)—3626— 


==] 


W poniedziałek, o god. | zgubicną została na Krakow. 
Przedm., w przechodzie od Uniwersytetu do Pocztamtu, 


Złota dawizka bez kluczyka. 


Łńskawy znalazca raczy ją złożyć w Redakcji Kurjera, lub. 
przy ulicy Szczyglej Nr o e rah 10. 
1—1)—8628— 


o TA A dne 
| W Drukarni Kurjerag Wąrszawskiego — /[oszozeno IHensypow. 


